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W poczuciu konsternacji i zażenowania kierujemy na Pani ręce nasze uwagi związane   z przebiegiem konferencji podsumowującej regionalne spotkania na temat kierunków zmian w kształceniu zawodowym oraz kształceniu uczniów ze specjalnymi potrzebami edukacyjnymi, która odbyła się 14 czerwca w Warszawie.

Nasze niezadowolenie wzbudziła już sama formuła tej konferencji, nieodbiegająca zresztą od konferencji regionalnych. Był to swoisty monodram rozpisany na cztery głosy wysokich urzędników resortu edukacji, uzupełniony pseudo dyskusją kilku wcześniej przygotowanych głosów „z sali”, przy biernym uczestnictwie zaproszonych dyrektorów szkół i placówek, przedstawicieli organów prowadzących, nadzoru pedagogicznego oraz organizacji społecznych i zawodowych. Nikt, kto nie był ujęty w scenariuszu, nie miał możliwości zabrania głosu i przedstawienia prawdziwej opinii środowiska oświatowego. Żaden nieprzewidziany głos nie mógł zaburzyć przebiegu konferencji, zakłócić dobrego samopoczucia pomysłodawców i „reformatorów”. Kolejny raz odbył się dokładnie wyreżyserowany spektakl, szumnie nazywany „konsultacjami”. 

W imieniu Związku Nauczycielstwa Polskiego stanowczo protestujemy przeciwko takiemu traktowaniu nie tylko naszej organizacji, ale też wszystkich obecnych na tej konferencji. Nie pozwolimy, by sprowadzono nas do roli parawanu, by wykorzystywano naszą obecność na konferencji do legitymizowania zmian, które nie służą dobru ani uczniów szkół zawodowych, ani uczniów ze specjalnymi potrzebami edukacyjnymi.

Koronnym dowodem na instrumentalne traktowanie partnerów społecznych przez urzędników resortu edukacji, przygotowujących tę konferencję, jest „głos w dyskusji” dyrektora Szkoły Podstawowej im. Stanisława Moniuszki w Łajskach, w zamierzeniach organizatorów mający być przykładem dobrych praktyk. Pełna entuzjazmu dla propozycji MEN wypowiedź Pana Dyrektora miała być dowodem na to, że możliwe jest, nawet w „małej wiejskiej szkółce”, zatrudnienie specjalistów (tu akurat z terapii sensorycznej) i to w ramach środków, którymi szkoła dysponuje. Pan Dyrektor „uwodził” zebranych opowieściami o wspaniale sprawdzającej się edukacji włączającej, przynoszącej niezwykłe efekty, o szkolnej orkiestrze dętej, będącej jedną z form artterapii. Słowem – wystarczy mieć pasję, poczucie misji i umiejętność zarażenia nią nauczycieli, i wszystko jest możliwe – prosta i jakże oczywista recepta. Szkoda tylko, że Pan Dyrektor przemilczał, lub zapomniał powiedzieć, że tak specjalistów, jak i orkiestrę Szkoła w Łajskach zawdzięcza Stowarzyszeniu „Aktywni dla Łajsk”, które w ramach swojej działalności wspiera nie tylko Szkołę. Tymczasem, zgodnie ze statutem, Szkoła zatrudnia tylko jednego specjalistę – pedagoga szkolnego, natomiast środki na założenie orkiestry (instrumenty, podręczniki, nuty dla całej orkiestry, partytury, materiały dydaktyczne, cykl szkoleń w Niemczech dla kadry) pochodziły z wygranego konkursu na pilotażowe wprowadzenie tej metody w Polsce. Ot, taki drobiazg…

Oczywiście, wspieranie szkoły przez stowarzyszenie lub fundację jest dobrym rozwiązaniem, ale nie jest i nie może być to rozwiązanie systemowe. Potwierdza to jedynie naszą opinię, że dzisiejsza szkoła publiczna nie ma środków finansowych i możliwości na samodzielne zatrudnienie specjalistów, którzy wspieraliby dziecko ze specjalnymi potrzebami edukacyjnymi. 

Domagamy się zatem sprostowania i publicznych przeprosin. 

Oczekujemy również wyjaśnień, czy Pani Minister była świadoma tej manipulacji oraz jakie konsekwencje zostaną wyciągnięte wobec osoby lub osób, które doprowadziły do tej sytuacji. Takie postępowanie to dowód nie tylko nierzetelności, ale wręcz nieuczciwości organizatorów konferencji. Od urzędników resortu edukacji oczekujemy jednak stosowania najwyższych standardów etycznych.

Oczekujemy ponadto od Pani Minister wyjaśnienia, z jakiego powodu odebrano uczestnikom konferencji podsumowującej prawo zabrania głosu w dyskusji na temat proponowanych przez MEN zmian.

Odnosimy wrażenie, że cykl konferencji regionalnych i centralna konferencja podsumowująca miały stanowić jedynie wypełnienie jednego z punktów projektu realizowanego w ramach EFS, a nie rzeczywistej konsultacji ze środowiskiem zmian      w kształceniu zawodowym i specjalnym. Związek Nauczycielstwa Polskiego oczekiwał,    że konferencja ta umożliwi zaprezentowanie przez stronę społeczną wątpliwości i obaw, które pojawiły się wobec projektów rozporządzeń dotyczących pracy z dziećmi o specjalnych potrzebach edukacyjnych. Chcieliśmy również uczestnikom konferencji wyjaśnić przyczyny tych obaw, które nie dotyczą samej idei edukacji włączającej, ale leżą po stronie organizacyjno-logistycznej, tj. niezabezpieczonych środków finansowych, braku specjalistycznej kadry, a także niedostosowanej infrastruktury szkolnej. Niestety, organizator konferencji wybrał scenariusz oparty na teatrze jednego aktora.
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